
W 12 rocznicą układa
połsko - radzieckiego

Uroczysty koncert
w Warszawie

WAKSZA W A (PAP)
W dniu 18 bm. w Państwowej 

Operze w Warszawie odbył się 
uroczysty koncert, zorganizo­
wany przez Narząd Główny 
TPP-R z okazji przypadającej 
21 tom. XII rocznicy podpisania 
układu o przyjaźni, pomocy 
wzajemnej i współpracy powo­
jennej pomiędzy rządem pol­
skim a rządem radzieckim.

Uroczystość zagaił i przewód 
niczył wiceprezes Rady Mini­
strów, przewodniczący ZG 
TPP-R — Stefan Ignar. Obok 
niego w prezydium zasiedli m. 
in.: członkowie Biura Politycz­
nego KC PZPR — Ignacy Lo- 
ga-Sowiński, Jerzy Morawski i 
Aleksander Zawadzki, marsza­
łek Sejmu PRL — Czesław Wy 
cech oraz ambasador ZSRR w 
Polsce — Pantelejmon Ponoma- 
renko.

W lożach zajęli miejsca sze­
fowie placówek dyplomatycz­
nych państw budujących socja­
lizm.

Widownię Opery wypełnili do 
ostatniego miejsca przedstawi­
ciele społeczeństwa Warszawy.

Orkiestra odegrała hymny 
państwowe: Polski i ZSRR. Na­
stępnie Stefan Ignar udzielił 
głosu wicepremierowi Jarosze­
wiczowi, który wygłosił okolicz 
nościowe przemówienie.

W dalszym ciągu wieczoru od 
było się przedstawienie baletu 
P. Czajkowskiego — „Jezioro la 
będzie” w wykonaniu artystów 
1 orkiestry Państwowej Opery 
Warszawskiej.

40 dni tragicznych zmagań

Z ostatniej chwli

Premier
Cyrankiewicz
i towarzyszące mu osoby
w MOSKWIE

MOSKWA (PAP)
Dnia 18 bm. o godzinie 22.45 

czasu moskiewskiego na lotni­
sko we Wnukowie przybyła sa 
molotem TU-104 polska dele­
gacja rządowa z premierem 
Cyrankiewiczem na czele.

Po wylądowaniu samolotu, 
premiera Cyrankiewicza i to­
warzyszące mu osoby powitał 
serdecznie premier N. A. Buł- 
ganin.

Delegacja polska pozostanie 
W Moskwie w ciągu 19 bm., a 
20 bm. w godzinach przedpo­
łudniowych uda się w podróż 
powrotną do kraju.
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Mowę możliwości zatrudnienia 
konieczna poprawa zaopatrzenia wsi 
w planie ustawa o przymusowych zarządach
(Od warszawskiego przedstawiciela „Głosu“)
Prezes Rady Ministrów wydał ostatnio nowe zarządzenie 

dotyczące osób zwalnianych z administracji. Przewiduje ono 
podjęcie kroków zapewniających odpowiednie warunki 
przechodzenia do pracy w służbie zdrowia.
Zarządzenie upoważnia mi- niezbędnych dla prowadzenia 

nistra zdrowia do utworzenia tego typu oddziałów. Przewi- 
specjalnych oddziałów w dwu dziane jest także uruehomie- 
letnich szkołach pielęgniar- nie 8-miesięcznych kursów 
skicn w miastach wojewódz- przygotowawczych do zawodu 
kich celem przeszkolenia w higienisty szkolnego oraz kur 
nich 1500 osób zwolnionych z sów szkolących dyplomowane 
administracji. W związku z opiekunki dziecięce. Na kosz- 
tym Ministerstwo Zdrowia ty prowadzenia obu rodzajów 
zwiększy plan zatrudnienia, kursów, z których skorzysta 
jak również o ponad 2,5 mi- 1.200 osób zwolnionych z ad- 
liona złotych podwyższy fun- ministracji przeznaczona zo- 
dusz płac i innych wydatków stanie kwota 1.6 min. złotych.

Instytucje kierujące praco­
wników zwalnianych z admi­
nistracji do oddziałów dwulet 
nich szkół pielęgniarskich ma 
ją obowiązek zapewnić tym 
pracownikom przez pierw­
szych 12 miesięcy szkolenia 
dotychczas pobierane przez 
nich uposażenie.

Po przeszkoleniu higienistki 
szkolne i dyplomowane opie­
kunki dziecięce otrzymają upo 

(Ciąg dalszy na str. S)

„W nocy z 18 na 19 kwietnia 
1943 r. — 14 lat temu — roz­
począł się ostatni akt trage­
dii getta warszawskiego. Ży­
dowska Organizacja Bojowa 
stanęła do walki. Rozpoczę­
ła się kilka tygodni trwają­
ca bitwa o każdy dom, o każ­
de mieszkanie, piwnicę. Oto 
co pisała o powstaniu w get­
cie w jego pierwszą rocznicę 
„Trybuna Wolności”: v

W dniu 19 kwietnia rozgo- \ 
rżała w centrum Warszawy J 
regularna bitwa. Ludność ży- ” 
dowska zamknięta za murami 
getta postanowiła się bro 
nić, postanowiono nie iść do 
browolnie do nowych obozów 
śmierci w Poniatowie i Traw

U

wiedzialne za rozwój rolnictwa zrozumiały 
właściwy sens przemian październikowych 

nowej polityki rolnej zawartej w wytycznych 
KC PZPR i NK ZSL. W niektórych powiatach 

nie wyłączając instancji partyjnych i ogniw 
, T terenowych ZSL —• ulegając nastrojom chwili 

nikach. Brunatnych moraer- zrozumiano zmiany jako... pierwszy krok do
CÓW, którzy Siłą chciell zapę- likwidacji spółdzielczości produkcyjnej w
dzić Żydów do wagonów — ogóle. To trzeba sobie wyraźnie powiedzieć —
przywitał Ogień karabinów nie owijając w przysłowiową bawełnę. Stąd
maszynowych ł pistoletów. ą też wypływały najprzeróżniejsze trudności dla

. i pozostałych spółdzielni. A przecież wystarczyło
Dowódca SS i policji przy- F uważnie • przeczytać uchwałę VIII Plenum i 

puszczał, Że przy pomocy bro F wspóiną deklarację sojuszniczych partii, aby

>- j ’ 
>- 5 iW J *
i F te

Sądzić należy, że przekazanie funkcji instruk 
ni pancernej Wyciągu kilku go ' ’ni^“ro»ątoy*w *p7ł*Sce “nYe tażowo-rachunkowych i organizacyjno-statu-
dzin złamie zbrojny opór ży- F myśli rezygnować z socjalistycznych form go­
dów. Na ulice getta wjecha- F gpodarowania W' rolnictwie. Odrzucono tylko
ły czołgi, za czołgami posu- l szkodliwe metody organizowania spółdzielni
wała się piechota. Zamiast J
dział przeciwpancernych — “
Żydzi użyli granatów i bu- <
telek z benzyną. Mimo tak 
prymitywnej obrony pierwszy 
frontalny atak niemiecki zo­
stał odparty. ’ J

System połączeń podziem- 
nych umożliwiał zaskakiwa- 
nie wroga. Wówczas Niemcy a 
przystąpili do oblężenia gei- | 
ta, ściągnęli artylerię i zaczę- t 
li systematycznie ostrzeliwać 
dom po domu. Równocześnie f 
samoloty obrzucały teren wal
ki bombami zapalającymi. 
Przez trzy tygodnie szalały 
rozległe pożary. Czwartą 
część miasta strawił doszczęt- » 
nie ogień” ‘

Walki trwały bez przerwy. . 
dzień i noc. Całe getto płonę- 
ło, asfalt pod wpływem ża- 
ru zamienił się w płynną maz, a 
na ulicach leżały zwęglone 
zwłoki.

Tragedia getta warszaw­
skiego zakończyła się po czter 
dziestu dniach, tj. 28 maja. 
Zginęło w tej walce 40.000 lud­
ności żydowskiej. —

stron: 
ŚWIĄTECZNY 
NUMER

GRA YEHUDI MENUHIN... 
16 bm. w szczelnie wypełnionej 
sali Filharmonii Narodowej w 
Warszawie odbył się recital ba­
wiącego po raz pierwszy na 
gościnnych występach w Pol­
sce — światowej sławy skrzyp­
ka amerykańskiego Yehudi 

Menuhina.
CAF — fot. Baranowski

Jasno
Aż specjalnej uchwały Rady Ministrów po­

trzeba było, aby władze terenowe, odpo­

i wyraźnie
chów, pokrywała skutki niezaradności, nierób­
stwa, a często 1 pospolitego złodziejstwa.

Pomoc produkcyjna dla spółdzielni, przewi- F 
dziana uchwałą z 25 marca br., oparta jest na F 
normalnych zasadach ekonomicznych, na zwy- F 
czajnych operacjach fcankowo-kredytowych z F 
zachowaniem wszelkich przepisów zabezpiecza- f 
jących zwrot pobranej pożyczki. To będzie a 
działać wybitnie wychowawczo. Równoczesna / 
decyzja zniesienia obowiązkowych dostaw z 
działek przyzagrodowych uprości całą mani­
pulację wymiarową. Ludzie nie będą sobie za­
przątać głowy drobnymi, kilogramowymi nie­
raz dostawami.

produkcyjnych.
W tekstach wspomnianych dokumentów moż 

na z łatwością znaleźć sformułowania, które 
wskazywały wyraźnie, że rząd będzie dążył do 
stworzenia sprzyjających warunków dla wszech 
stronnego rozwoju wszystkich gospodarstw 
rolnych, a specjalnie gospodarstw spółdziel­
czych, jako socjalistycznej formy gospodaro­
wania. I nie może być inaczej, bo gospodar­
stwo zespołowe to ważny producent rolny, w 
perspektywie wydajniejszy od producenta in­
dywidualnego. Już wtedy było wiadomo, że 
istniejącym oraz nowym spółdzielniom produk 
cyjnyro, powstałym na zasadach dobrowolno­
ści zostanie zapewnione szerokie korzystanie 
z kredytów bankowych (nie dotacji) i pier­
wszeństwo zaopatrywania się w nowoczesne 
środki produkcji.

W praktyce terenowej bywało często cał­
kiem inaczej, o czym pisaliśmy przed dworna 
tygodniami. Toteż podjęta w dniu 25 marca 
1957 roku uchwała Rady Ministrów’ stawia spra 
wę jasno i wyraźnie. Tak. aby nikt nie mógł 
po swojemu interpretować ogólnych przepi­
sów. Zobowiązuje po prostu odnośnych mini­
strów do wykonania konkretnych, wyszczegó! 
nionych poleceń. Równocześnie uchwała uchy­
la poprzedni przepis dotyczący udzielania po­
mocy finansowej spółdzielniom na zapewnie­
nie minimum dniówki obrachunkowej. Dla 
tej prostej przyczyny, że pomoc taka nie przy­
czyniała się Jo rozwoju gospodarstwa zespoło­
wego, a raczej stanowiła premię dla leniu-

Pojutrze — święta

Zakupy, zakupy...
W sklepie MHM nr 116 przy czwartek szynki nie było, ala 

ul. Kraszewskiego — tłoczno, będzie jeszcze dostarczona w 
Półki uginają się wprost od ilości 400 500 kg. > s.< p
wyrobów mięsnych. Pełń • i podręcznym magazynie’ 
wszelakiego rodzaju kiełbas, waru w bród. Az > ton wę 
boczku wędzonego, wieprzowi- czeka na klientów. Sprawna 
ny. Ludzie dopytują się o szyn obsługa sklepu nie pozwala 
ki. klientom na długie oczekiwa-

- Od dwóch tygodni — mó- nie, mimo zwiększonego, przed- 
wi kierowniczka sklepu — Zo świątecznego ruchu, 
fia Wieczorek, otrzymujemy -wy
szynki wędzone, polędwice i ba Godzina 12.P’’zecl 
lerony. Średnio 50 kg dzień- nabiałowym MHD nr 33 przy 
nie. W ubiegłą niedzielę otrzy Rynku Jeżyckim . uługa ko- 
maliśmy nawet 150 kg. W lejka kobiet. Czekają na ma- 
czwartek nie dostaliśmy zamó- sło. Sklep otrzymywał zwykle 
wiernej szynki, natomiast spo- rano 200 kg masła, a od po- 
dziewamy* się jej — dzisiaj, niedziałku — 250 kg. V czwar 
Od godz. 14 rozpoezniemy tek mimo południowej pory, 
sprzedaż. Trochę mało otrzy- jeszcze go nie było, Dlaczego, 
mu jemy tak poszukiwanej na — Inna rzecz, żc ludziska 
święta cielęciny i wołowiny. coś za bardzo zasmakowali 

nagle w maśle — mówi przy- 
Dużv sklep wędliniarski słuchuiąea się naszej rozmo- 

MHM nr 1 przy ul. 27 Grud- wie z kierownikiem sklepu jed 
nia. Jego kierownik p. Woj- na ze starszych klientek. —- 
ciech Chudak pokazuje nam Przed wojną, ba, nawet rok, 
zestawienie z którego wyni- dwa lata temu kupowano pu­
ka, że sklep otrzymał w ostat- no margaryny i tak zwanego 
nich dziesięciu dniach 2 tony i »> Ceresu ‘ doskonałego tiusz
200 kg szynki i baleronów. W

Polskie wagony 
i lokomotywy
na torach
całego świata

W ostatnim czasie znacznie 
zwiększyliśmy eksport parowozów 
i wagonów do różnych krajów.

Stałym naszym odbiorcą jest 
Związek Radziecki, który już od 
wiciu lat sprowadza parowozy cięż 
kie i wagony osobowe z Zakładów 
H. Cegielskiego, wagony towarowe 
z Zielonej Góry i parowozy wąsko­
torowe z „FABLOKU“ w Chrzano­
wie.

Poważnym odbiorcą są również 
Indie.

Ostatnio nadeszło również do 
TASKO w Poznaniu duże zamówię 
nie z Jugosławii. Zgodnie z zawar­
tą umową, wyśłemy w najbliższych 
latach do Jugosławii 1.250 wago­
nów towarowych • 109 osobowych I 
i II klasy, 300 cystern i 600 wóz­
ków do wagonów'.

Do „TASKO” wpłynęło również 
zamówienie z Mozambiku na do­
stawę wagonów towarowych. W 
tej chwili toczą się pertraktacje w 
sprawie dostawy polskiego taboru 
kolejowego do różnych krajów.

Poza zakładami, podległymi 
„TASKO”, zamówienia ekspertowe 
realizują również i inne fabryki — 
które dostarczają wagonów dla E- 
giptu i Jugosławii. (L)

NAD SAMOTNYMI 
OSOBAMI

płci obojga roztoczyły w 
Warszawie opiekę aż... czte 
ry biura matrymonialne: 
„Małżeństwo", „Warsza­
wianka", „Syrenka" i „No­
wa fortuna".

towych powiatowym i wojewódzkim związkom 
spółdzielczości produkcyjnej uchroni chłopów 
od ingerencji prezydiów rad narodowych i in­
nych czynników w wewnętrzne sprawy poszczę- F 
gólnych spółdzielni. Na pewno wzmocni się F 
dzięki temu samorząd spółdzielczy, byleby tyl­
ko związki nie przerodziły się w jakiś ciężki, 
biurokratyczno-ingerencyjny aparat urzędni­
czy.

Fakt, że uchwała Rady Ministrów przyznaje 
spółdzielniom pełne prawo do zakupu ciągni­
ków i wszelkich maszyn towarzyszących (do 
tej pory były w tej sprawie trudności) wywo­
ła niewątpliwie zadowolenie wśród spółdziel­
ców’. Na obecnej zmianie zyskają bezsprzecz­
nie obie strony: spółdzielcy i państwo. Bo 
sprzęt maszynowy Jako własność spół­
dzielców.’ będzie przez nich otaczany wię­
kszą opieką i w pełni wykorzystywany.

Upoważnienie dobrze gospodarujących spół­
dzielni do przejmowania na własność lub wy­
dzierżawiania niektórych obiektów przemysłu 
rolnego (gorz.clnie, małe krochmalnie) wywoła 
z całą pewnością zadowolenie wśród chłopów- 
spółdzielców.

Poza tymi wszystkimi momentami natury go­
spodarczej, uchwała Rady Ministrów Jest nie 
nasuwającym wątpliwości wyrazem politycz­
nego stanowiska partii i rządu w sprawie spół­
dzielczości produkcyjnej, aktem prawnym 
który ustala dla tego ruchu nowe, pomyślniej 
sze i zdrowsze warunki rozwoju. W ten sposób 
uchwała tworzy silne podstawy do wyzwolenia 
szerokiej inicjatywy* samych zrzeszonych 
chłopów.

K. J.

n, t 
J- F 
>b F 
la jj

doskonałego tłusz 
czu do wypieku ciast. Dziś, nie 
wiem dlaczeg’0, mało kto ją ku­
puje. Podobnie ze smalcem i ło 
jem. Jako stara gospodyni — 
mówi p. Kwiatkowska — wiem 
dobrze, że smalec (można go od 
powiednio przyrządzić) doskona 
le smakuje z chlebem. Można 
też używać go do pieczenia. 
Choćby pączki na smalcu — 
pycha!

— Przepraszam — wtrą­
ca dziennikarz — A co pani 
kupuje?

(Ciąg dalszy na str. i)

Targi - Targi - Targi

Ostatni doniesienia 
o XXVI MTP

W. dniu wczorajszym bawił w Po 
znaniu wysoki urzędnik amerykań 
ski — p. Carl von Hellens, który 
zwiedził tereny targowe oraz za­
znajomił się z możliwościami za­
angażowania polskich robotników 
przy budowie pawilonów USA.

Jak poinformował nas p. von 
Hellens, ekspozycja Stanów Zjed­
noczonych urządzona zostanie z 
punktu widzenia codziennych po­
trzeb człowieka oraz ułatwienia i 
uprzyjemnienia mu życia.

-X-
Wczoraj przybył do Poznania z 

Lipska pierw’szy wagon z ekspo­
natami angielskimi. Zawiera on 22 
skrzynie eksponatów.

-X-
Ok. 1.300 wystawców i ok. 16 

tys. eksponatów — oto cyfry, 
obrazujące ekspozycję krajową 
na tegorocznych Targach. Eks­
ponaty zajmą ogółem 19 tys. 
m2 powierzchni krytej oraz 14 
tys. m2 powierzchni otwartej. 
Reprezentowane one będą 
przez wszystkie centrale han­
dlu zagranicznego. Ponadto wy 
roby swoje przedstawi spół­
dzielczość pracy, „Samopomoc 
Chłopska” i — po raz pierwszy 
— rzemiosło indywidualne.

Własne stoiska będą miały 
również większe zakłady pro­
dukcyjne, jak: HCP, Fabryka 
Samochodów Osobowych na Że 
raniu. Fabryka Samochodów 
Ciężarowych w Starachowi­
cach, Bielska Fabryka Maszyn 
Włókienniczych, Fabryka Ma­
szyn Papierniczych Cieplice 
itd. (v)

Czy zgłosiłeś

swój udział

w Małej Olimpiadzie?
Poznański Okręgowy Zwią­

zek Lekkoatletyczny wraz z 
redakcją „Głosu Wielkopol­
skiego” organizują w dniu 23 
kwietnia br. na stadionie KS 
Warta im. „22 Lipca” biegi 
przełajowe w następujących 
kategoriach:

a) Bieg główny na dystan­
sie około 5060 m, (rocznik 1937 
i starsi);

b) Bieg juniorów na dystan­
sie około 1500 m, (młodzież mę 
ska urodzona w latach 1938, 
1939 i 1940);

c) Bieg młodzików na dy­
stansie około 800 m, (roczni­
ki 1941 i 1942);

d) Bieg kobiet na dystansie 
około 800 m, (rocznik 1938 i 
starsze);

e) Bieg juniorek na dystan­
sie około 600 m, (1939 i 1940 
r.);

/) Bieg dziewcząt na dystan 
sie około 500 m, (rocznik 1941 
i 1942).

(Ciąg dalszy na str. Z) ■



Podróż azjatycka premiera 
Cyrankiewicza nie schodzi z la 
mów prasy zagranicznej. Jugo 
słowiańska „Bor ba" w arty­
kule wstępnym omawia uaktyw 
nienie się polskiej polityki za­
granicznej. Artykuł hen nosi­
ły tul „Na dużą skalę". Przyto­
czywszy słowa jednego z pism 
polskich, że „po raz pierwszy 
prowadzimy politykę zagranicz 
ną na dużą, skalę", oraz, że „po 
raz pierwszy możemy bez ob­
cego pośrednictwa korzystać 
drogą wymiany handlowej z 
bogactwa krajów azjatyckich" 
pisze

„Borba1*
„Ramy tego stwierdzenia są, 

jak się zdaje, dość szerokie, aby 
objąć zakres zainteresowań pol­
skiej polityki zagranicznej. Pier­
wszą poważną inicjatywę stanowi 
wizyta premiera Polski w Azji. 
Wybór ten nic jest przypadkowy. 
Azja, hołdując zasadom współ­
istnienia, jest obszarem świata 
szczególnie sprzyjającym ugrun­
towaniu wszelkiej inicjatywy mię 
dzynarodowej, której obca jest 
nietolerancja blokowa i ideolo­
giczna.

Nie jest poza tym tajemnicą, że 
Polska na swej drodze do socja­
lizmu niezwykle ceni poparcie, ja, 
kiego udzieliły jej dwa największe 
mocarstwa azjatyckie Indie i Chi­
ny, które są w niemałym stopniu 
zainteresowane w pokojowym roz­
wiązaniu wielkich problemów eu­
ropejskich, a rola niepodległej, so 
cjallstycznej Polski jest pod tym 
względem bardzo duża. Azja ceni 
również konstruktywną rolę Pol­
ski na Dalekim Wschodzie, gdzie 
kraj ten reprezentowany jest w 
międzynarodowych komisjach neu 
tralnych, w kontroli nad rozej- 
mem w Korei i Indochinach.”

i Zachodnio-nicmiecka

„Frankfurter 
Allgemeine Zeitung**
wita z zadowoleniem fakt prze 
kazania przez jedno z przedsię­
biorstw niemieckich surowca w 
skórach fabrykom polskim dla 
wyrobu obuwia na wewnętrzny 
rynek w NRF.

„Stwarza to przesłanki dla współ 
pracy przemysłowej niemiecko- 
polskiej z pożytkiem dla obydwu 
partnerów. Przy obecnej wysokiej 
koniunkturze konsumpcyjnej w za 
chodnich Niemczech należy’ się spo 
dziewać, że może również inne 
praądsiębiorstwa przemysłowe przy 
pomną sobie współpracę gospodar­
czą niemiecko-polską. Polsce da to 
życiowo ważne dewizy, a odciąży 
przeładowany niemiecki przemysł 
skórzany.”

Ogłoszona 12 kwietnia w 
Niemczech zachodnich deklara­
cja 18 wybitnych uczonych i 
specjalistów w zakresie energii 
atomowej przeciwko zaopatrze­
niu Bundeswehry w broń ato­
mową i odmawiających współ­
pracy nad produkcją broni nu­
klearnej jest przedmiotem go­
rącej dyskusji w całej prasie 
niemieckiej. Deklamacja uczo­
nych, wśród których znajduje 
się 4 laureatów nagrody Nobla 
(prof. prof. Otto Halin, Wer­
ner Heisenberg, Maks Bom i 
Maks von Lauc) wywołała sil­
ne rozdrażnienie w Bonn. Do­
słownie w godzinę po ogłosze­
niu tej deklaracji Adenauer 
wystąpił z ostrym potępieniem 
naukowców, odmawiając im 
prawa mieszania się do spraw 
politycznych. Prasa zachodnio- 
niemiecka niemal bez wyjątku 
poparła nie Adenauera, lecz u- 
czonych. Żywy oddźwięk wywo 
lało wystąpienie uczonych nie­
mieckich również zagranicą. 

Angielski

„Times**
nazywa protest profesorów

„najcięższym ciosem, jaki wy­
mierzony został rządowi kancle­
rza Adenauera w jego dotychcza­
sowych planach zaopatrzenia Bun 
deswehry w broń atomową.”

Francuski

„Le Mancie**
omawia, w artykule wstępnym 
deklarację uczonych niemiec­
kich i pisze:

„Zachodnio.niemieccy atomolo- 
dzy rzucają na szalę swój ważki 
głos w chwili, gdy kanclerz Ade­
nauer i jego minister Strauss co­
raz wyraźniej przechylają się na 
stronę uzbrojenia Bundeswehry w 
broń nuklearną. Deklaracja uczo. 
nych niemieckich ńie pozostanie 
bez poważ,nrco wpływu na najbliż 
sze wybory.”
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Jednomyślność — tylko w zasadniczych sprawach

lianlkoYic
o stosunkach między Jugosławię 

a krajami socjalistycznymi
BELGRAD (PAP)

W czwartek rano rozpoczęło się w Brioni pod prze­
wodnictwem prezydenta Ti to 5 plenum Rady Federalnej 
Socjalistycznego Związku Ludu Pracującego Jugosławii. 
Na pierwszym posiedzeniu członek Prezydium Rady Ale­
ksander Rankoyic złożył sprawozdanie polityczno - or­
ganizacyjne.

Omówił on najważniejsze za 
gadnienia międzynarodowe, 
podkreślając szeroki zasięg i 
aktywność jugosłowiańskiej 
polityki zagranicznej.

Nawiązując do stosunków 
między Jugosławią, a Związ­
kiem Radzieckim. Rankovic 
stwierdził, że naród jugosło­
wiański potraktował deklara­
cję belgradzką nie tylko jako 
uznanie słuszności prowadzo­
nej przez Jugosławię walki o 
zrealizowanie zasady równo­
ści i demokracji w stosunkach 
między państwami socjalisty­
cznymi, lecz również' jako 
stworzenie zdro-wych podstaw 
do dalszego rozwoju przyja­
źni obu krajów i partii.

Normalizacja stosunków jugosło- 
wiańsko-radzieckich napotkała jed 
nak ostatnio pewne trudności w 
związku z rozpatrywaniem ich 
przez niektóre koła wyłącznie pod 
kątem widzenia „polityki blo­
ków”. Jugosławia — stwierdził 
mówca — nie w’yrzeknie się swe­
go negatywnego stosunku do spra 
wy bloków.

Utrzymały się różnice zdań w 
sprawach międzynarodowego ru­
chu robotniczego. W związku z 
tym zaczęto znów występować 
przeciwko Jugosławii z różnymi 
podejrzeniami i zarzutami. Kam­
pania przeciwko Jugosławii żarów’ 
no ze Wschodu jak i z Zachodu 
rozwinęła się —- jak podkreślił 
Rankovic —■ szczególnie w związku 
ze stanowiskiem, jakie przywódcy 
jugosłowiańscy zajęli wobec wy­
darzeń na Węgrzech i wojny w 
Egipcie.

Mówiąc o sytuacji w Pol­
sce Rankoyic oświadczył:

„Wszyscyśmy powitali z rado 
ścią ogromne sukcesy i prze­
miany zrealizowane w Polsce 
pod kierownictwem PZPR. U- 
ważaliśmy i nadal uważamy, 
że wszystko co się stało w

Kilkuset repatriantów
specjalistów 
różnych dziedzin
czeka na pracę

ZIELONA GÓRA (PAP)
W punkcie repatriacyjnym 

Polsce, harmonizuje w pełni z J w Czerwieńsku koło Zielonej

Warszawski
przedstawiciel »Glosu«
donosi:

(Ciąg dalszy ze str. 1)

sażenia na poziomie dyplomo­
wanych pielęgniarek.

W pierwszym kwartale bież, 
roku nastąpiły pewne w wie­
lu wypadkach niczym nie­
usprawiedliwione zahamowa­
nia w dostawach na wieś ma­
szyn rolniczych, nawozów sztu 
cznych oraz materiałów bu­
dowlanych. W związku z tym 
powołana została rządowa ko­
misja z ministrem rolnictwa 
jako przewodniczącym, która 
zbada przyczyny niewykona­
nia przez odpowiednie resor­
ty zaplanowanych dostaw oraz 
zabezpieczy regularność do­
staw w drugim kwartale. Ko­
misja ta ma przedłożyć Ra­
dzie Ministrów odpowiednie 
wnioski w tej sprane w ter­
minie do 26 bm.

Rada Ministrów zajęła się 
w ostatnich dniach również 
sprawą przymusowych zarzą­
dów nad prywatnymi przedstę 
biorstwami przemysłowymi. 
Powołana została komisja mię 
dzyresortowa, która w okre­
sie do 30 czerwca br. przeana 
lizuje gospodarkę przejętych 
przez państwo drobnych o- 
biektów i opracuje projekt no 
wej ustawy, regulującej tę 
sprawę.

Jest więc nadzieja, że wie­
le fikcji gospodarczych w po­
staci nierentownych lub źle 
wykorzystanych warsztatów 
pracy, przejętych w ubiegłych 
latach przez państwo — ustą­
pi miejsca zdrowym zasadom 
opłacalności i przystosowania 
produkcji do potrzeb terenu.

Opracowany został również 
projekt ustawy, wprowadzają­
cy pewne zmiany do obowią- 
zującpch dotychczas dekre­
tów w sprawie podatku grun­
towego oraz przewiduje mo­
żliwości obniżania przez mini­
stra finansów, na wniosek wo 
jewódzkich rad narodowych 
— stawek podatkowych dla 
poszczególnych miejscowości.

K. Rzemieniecki

interesami narodu polskiego i 
socjalizmu".

Rankoyic omówił dalej spra 
wę rozbieżności w stosunkach 
między Jugosławią a Alba­
nią.

Podsumowując tę część swego 
przemówienia Rankovic oświad­
czył, że w interesie pokoju i nie­
skrępowanego rozwoju socjalizmu 
stosunki między Jugosławią a po 
zostałymi krajami socjalistyczny­
mi powinny być normalne i stale 
się polepszać. Uważamy nadal — 
powiedział Rankoyic — że dekla­
racja belgradzka i moskiewska są 
podstawą naszych wzajemnych sto 
sunków i zobowiązań. Jednomyśl­
ność w ocenie wielu zagadnień, po 
twierdzona w tych dokumentach, 
stanowi zdrowy fundament, na 
którym możemy oprzeć dalszą o- 
wocną współpracę między naszy­
mi krajami we wszystkich dziedzi 
nach. Aby zaś uniknąć zahamo­
wania tej współpracy, należy, na­
szym zdaniem, uwzględnić fakt, 
że Jugosławia ma odmienne poglą 
dy na pewne kwestie. My ze swej 
strony nie uważaliśmy nigdy, by 
warunkiem współpracy musiala 
być całkowita jednomyślność we 
wszystkich sprawach.

W drugiej części swego spra­
wozdania autor omówił budowni­
ctwo socjalistyczne Jugosławii 
oraz działalność Socjalistycznego 
Związku Ludu Pracującego, pod­
kreślając konieczność dalszego 
wzmożenia wysiłków we wszyst­
kich dziedzinach życia.

ZCzerwenska tonosza:

Góry przebywa obecnie ponad 
tysiąc osób-repatriantów z 
ZSRR. Ponad 80 proc, spośród 
nich ■— to wybitni fachowcy z 
lóżnych dziedzin, m. in. leka­
rze wielu specjalności, denty­
ści, farmaceuci, inżynierowie, 
technicy oraz doświadczeni 
rzemieślnicy lub robotnicy z 
wieloletnią praktyką i o wy­
sokich kwalifikacjach.

Kierownictwo punktu repa­
triacyjnego w Czerwieńsku na 
potyka jednak poważne trudno 
ści w osiedlaniu repatriantów 
i kierowaniu ich do pracy zgod 
nie z posiadanymi przez nich 
kwalifikacjami. Główną tego 
przyczyną jest niedostateczna 
znajomość zapotrzebowania na 
tych czy innych fachowców w 
poszczególnych wpjewództwach 
lub ośrodkach przemysłowych.

Czy zgłosiłeś
swój udział
w „Małej Olimp adzieu ?

(Ciąg dalszy ze str. 1)

Każdy uczestnik musi być 
uznany za zdolnego do odby­
cia biegu przez lekarza. Dla 
młodzieży szkolnej ważne jest 
świadectwo lekarza szkolne­
go.

Wpisowe do biegów wynosi: 
w biegach 500 m seniorów, 
800 m kob., 500 juniorów i 
600 m juniorek — 2 zł od za­
wodnika; w biegach 500 m 
dziewcząt i 800 młodzików — 
1 zł od zawodnika.

Zgłoszenia należy kierować 
do sekretariatu POZLA — 
Poznań, pl. Kolegiacki nr 17 
— pokój 101.

Dla zawodników, obok pu­
charów dla zwycięzców, prze 
widziane są wartościowe na­
grody praktyczne m. in. dla 
pierwszych zawodników klu­
bów, szkół, zamifcjscowych 
itp.

Nie zwlekaj ze zgłoszeniem, 
a usprawnisz przygotowania 
do „Małej Olimpiady”, pod­
czas której odbędą się m. in. 
popisy modeli latających, po­
kazy szermiercze, gimnasty­
czne, mecz rugby, wyścigi ko­
larskie i konkurencje lekko­
atletyczne. (p)

„Jeżeli wiesz — mów, jeżeli mówisz — mów wszystko"

Chiński dz ennik „Żenmmżipao“o sprzecznościach
między masami a ich przywódcami

Kiedy niedawno delegacja 
robotników HCP zapytała 
Władysława Gomułkę dlacze­
go często podejmuje się mó­
wić o sprawach niepopular­
nych — stwierdził, że „obo­
wiązkiem komunisty jest mó 
wić prawdę klasie robotniczej 
i narodowi. Nawet nieprzy­
jemną prawdę".

Sprawie tej poświęcony 
jest głównie artykuł wstęp­
ny w jednym z ostatnich nu­
merów orgarfu Komitetu Cen 
tralnego Komunistycznej Par 
tii Chin „żenminżipao". Ar­
tykuł, który nosi tytuł „Jak 
należy ustosunkowywać się 
do sprzeczności wewnętrz­
nych w społeczeństwie" stwier 
dza na wstępie, że „sprzecz­
ności są siłą napędową roz­
woju i postępu we wszystkich 
rzeczach i zjawiskach". Chiń­
ski dziennik pisze, że z chwi­
lą zwycięstwa rewolucji so­
cjalistycznej, sprzeczności an 
tagonistyczne kapitalizmu 
mogą w zasadzie przestać 
istnieć, w nowym zaś społe­
czeństwie powstają nowe 
sprzeczności i nowa walka. 
Sprzeczności te mogą doty­
czyć niezgodności między si­
łami wytwórczymi a stosun­
kami produkcji, między nad­
budową a bazą ekonomiczną, 
między masami ludowymi a 
ich przywódcami.

Szczególnie szeroko oma­
wia dziennik chiński sprzecz 
noścl mogące powstać między 
masami a ich przywódcami. 
Problem ten został omówiony 
przez redakcję „żenminżi- 
pao“ na przykładach chiń­
skich.

Dziennik stwierdza, że w 
sprzecznościach między masa 
mi a przywódcami' znajdują 
najczęściej wyrąz różne inne 
sprzeczności, istniejące w spo 
łeczeństwie socjalistycznym. 
„Jednakże sprzeczności mię­
dzy masami ludowymi a przy 
wódcami, podobnie jak inne

Po rozmowach

radziecko - asbańslish
Wspólna deklaracja —* 

odjazd delegacji albańskiej z Moskwy
MOSKWA (PAP)
17 bm. w godzinach wieczór 

podpisali na Kremlu wspólną 
Deklaracja głosi m.in.:
Oba rządy oświadczają, że 

wzmożona działalność dywer­
syjna międzynarodowych sił 
reakcyjnych, wymierzona prze 
ciwko państwom socjalistycz­
nym, wymaga stałej czujności 
narodów, przestrzegania jed­
ności krajów socjalistycznych, 
nieustannego rozwijania i u- 
macniania braterskich stosun­
ków pomiędzy krajami obozu 
socjalistycznego.

W sprawie bałkańskiej, rzą­
dy ZSRR i Albanii potwierdza 
ją swe pragnienie polepa zen 'a 
i wszechstronnego rozwoju sto 
sunków z Jugosławią na zasa­
dzie szczerej przyjaźni i wyra­
żają przekonanie, że do tego 
dążyć będzie również Jugosła­
wia. Wypowiadają się za po-

nych N.A. Bułganin i M. Shehu 
deklarację radziecko-aibańską.

prawą stosunków z Grecją i 
Włochami.

Deklaracja głosi, że ZSRR po 
stanowił zwolnić Albanię od 
opłat zadłużeń w kredytach na 
sumę 348 milionów rubli oraz 
od obowiązku spłaty długu na 
sumę 74 milionów rubli, płat­
nych 1 stycznia 1957 roku.

W środę wieczorem albańska 
delegacja partyjno-rządowa o- 
puściła Moskwę, udając się do 
Kijowa. Po krótkim pobycie w 
stolicy Ukrainy i Odessie po­
wróci ona do kraju.

Franęoise Sagan — świetna 
21 - letnia powieściopisarka 
francuska, uległa wypadkowi 
samochodowemu. Stan jej zdro 
wia, jest nadal groźny. Oto 
jedno z ostatnich zdjęć Fran­

ęoise Sagan.
Na zdjęciu poniżej: rozbity 

samochód pisarki.
Fot. — CAF

Dziennie 
5 przestępstw

pipełniają nieletni
(lnf. wł.)
W dniu wczorajszym sala 

teatralna szkoły TPD nr 4 w 
Poznaniu była widownią nie­
zwykle ważnej konferencji. Na 
salę przybyli liczni pedagodzy, 

i prawnicy, nauczyciele i funkcjo 
nariusze MO, by w kilkugo­
dzinnej naradzie omówić wiel­
ki i bolesny problem przestęp­
czości wśród nieletnich oby­
wateli naszego województwa.

Szczególnie wstrząsające by 
ło wystąpienie por. Nowaka z 
Komendy Wojewódzkiej MO, 
który przedstawił zebranym 
dane statystyczne przestępczo­
ści młodzieży. Z danych , tych 
wynikało, że przestępczość ta
— niestety — wzrasta. Por. 
Nowak stwierdził m. in., że 
dziennie notuje się 5 prze­
stępstw wobec prawa, dokona­
nych przez nieletnich.
- Narada wysunęła szereg 
tak ważnych problemów, że nie 
podobna choćby zasygnalizo­
wać je w krótkiej informacji. 
W najbliższych dniach opubli­
kujmy w ,,Głosie" artykuł, 
który feźełroko omówi plon tej 
narady, (tyb)

sprzeczności w społeczeń­
stwie (socjalistyczne — 
przyp. red. Gł. W.) — pod­
kreśla dziennik chiński — to 
sprzeczności nieantagoni- 
styczne, rodzące się na grun­
cie jedności zasadniczych in­
teresów."

„Obecnie sprzeczności między 
masami ludowymi a przywódcami 
w naszym Kraju — kontynuuje 
dziennik chiński — powstają w za 
sadzie wskutek biurokratycznego 
stylu pracy przywódców. Niektó­
rzy kierownicy sami nic znają 
konkretnej sytuacji w terenie, nie 
wsłuchują się w głos mas, opie­
szale załatwiają wiele spraw, któ_ 
re można i należy załatwić, które 
trzeba i można rozwiązać, a nawet 
brutalnie zagłuszają gios mas, 
ignorują ich potrzeby, brutalnie 
naruszają prawa i interesy mas. 
...Dlatego też, aby rozwiązać 
sprzeczności między masami ludo­
wymi a przywódcami, należy prze 
de wszystkim z całą pow’agą i su 
rowością wykorzenić tego rodza­
ju biurokratyczne przejaw’y w 
pracy kierowniczych działaczy.

Dla skutecznego przezwycięże­
nia biurokratyzmu należy opierać 
się na masach i rozszerzać życię 
demokratyczne narodu, ażeby 
wzmóc kontrolę mas nad przy­
wódcami”.

Dziennik stwierdza następ­
nie konieczność podniesienia 
roli zebrań w poszczególnych 
zakładach pracy i instytu­
cjach. N&leży na tych zebra­
niach wprowadzić w życie ha 
sło: „Jeżeli wiesz — mów, je­
żeli mówisz — mów wszystko, 
nie bierzmy za zle żadnej 
przestrbgi i wyciągajmy z 
niej wrioski".

„Przywódcy — podkreśla „Zen- 
minżipńo” — nie lko powinni siu 
chać tego co mówią masy, lecz i 
ustosunkowywać się poważnie do 
ich opinii. Bez względu na to, czy 
poglądy mas są słuszne i wykonał 
ne, przywódcy powinni je studio, 
wat i udzielać odpowiedzi.

Jeżeli te poglądy są słuszne i 
wykonalne, należy wcielać je w 
życie; jeżeli zaś są one niewyko­
nalne lub chwilowo nie dadzą się 
zrealizować, to i wówczas trzeba 
udzielić odpowiednich wyjaśnień.

Poglądów mas nie wolno Ignoro­
wać, ani też wykonywać tylko 
formainie, podobnie jak nie wol­
no udzielać masom nieodpowie­
dzialnych obietnic, ubiegać się o 
tani efekt wśród mas z pomocą 
pięknych frazesów’.

Szczególnie ważne jest tutaj to, 
że w wypadku, gdy problem bę­
dący przedmiotem krytyki mas 
powstał rzeczywiście w wyniku 
błędu przywódcy — przywódca 
ten powinien stanowczo 1 śmiało 
uznać przed masami swój btąd, 
a nie przerzucać winy na wyż­
szych, czy niższych od siebie, na 
prawo, czy na lewo. Doświadcze­
nie dowodzi, że jeśli się uznaje 
swoje błędy przed masami w rze­
czowy sposób, nie prowadzi to by 
najmniej do utraty autorytetu; 
ten zaś, kto uchyla się od odpowie 
dzialności, kto broni swego „au­
torytetu” z pomocą oszustwa 1 
presji, musi liczyć się z tym, że 
jeśli nawet będzie się to przez pe­
wien czas udawało — w każdym 
razie ostatecznie zbankrutuje on 
przed masami.”

Dalej dziennik piętnuje 
biurokratyczne przyzwyczaję 
nia niektórych przywódców, 
którzy hołdują zasadzie: 
„Skoro masz w ręku władzę 
— powinieneś komendero­
wać". „Właśnie taka tenden­
cja — czytamy — do samego 
tylko administrowania jest 
wyrazem biurokratycznego 
stylu pracy. ...Przywódcy na­
zywają się „przywódcami" — 
podkreśla dziennik — oczy­
wiście nie dlatego, że mogą 
komenderować akcją mas, 
lecz głównie dlatego, że są 
oni powołani do wyraźnego 
wskazywania masom kierun­
ku i drogi naprzód".

W zakończeniu dziennik 
stwierdza, że rozwiązanie róż 
nych sprzeczności ustroju so­
cjalistycznego będzie możli­
we wówczas, jeśli wszyscy 
przywódcy unikną zarozu­
mialstwa i zapalczywości, je­
śli będą utrzymywać ścisłą 
więź z masami oraz zdecydo­
wanie zwalczać będą biuro­
kratyzm.

Opr.: (kcz.)



Ha niebie w rob 1957
W końcu kwietnia — ści­

ślej : w dniach 29/30 
kwietnia można będzie zoba­

czyć zaćmienie Słońca. Oczy 
Wiście, będzie to zaćmienie 
nie dla wszystkich'* — zo­

baczą je mieszkańcy wschód 
niej Azji, północno-zachod­
niej Ameryki, no i ci, którzy 
E jakichkolwiek powodów 
znajdą się w danej chwili w 
Arktyce. W październiku br. 
z kolei nowe zaćmienie Słoń­
ca przypadnie w udziale 
mieszkańcom wschodniego 
wybrzeża Afryki, Madagaska 
ru: będzie ono widoczne w 
południowej części Oceanu 
Indyjskiego, na Antarktydzie, 
w Nowej Zelandii. Nas przy 
tym pominięto. Jako rekom­
pensatę ci z nas, którzy bę­
dą czuwali w nocy z 13 na 
14 maja — zobaczą zaćmie­
nie Księżyca. Właśnie tej no 
cy ma się pogrążyć całkowi­
cie w cieniu Ziemi. Wszy­
stkie fazy tego zaćmienia bę 
dą widzialne u nas w kraju 
— zanim Księżyc, po kilku­
godzinnym ukrywaniu się w 
cieniu Ziemi, nie wysunie się 
z cienia...

Ilu ludzi żyle na świecie?
Rocznik Statystyczny ONZ 

- nie tylko dał odpowiedź 
na to pytanie, ale i obliczył 

dokładnie przyrost ludności 
na świecie w ciągu ostatnie­
go piętnastolecia (przed wy 
daniem Rocznika). Otóż w la 
tach 1940—1955 ludność na 
świecie powiększyła się o po­
nad 450 milionów nowych 
obywateli...

Rocznik podaj e szereg cie­
kawych zestawień. Kto np. 
dłużej żyje — kobiety czy 
mężczyźni? Okazało się, że w 
większości krajów świata ko­
biety są bardziej długowiecz­
ne od mężczyzn.

Znacznie wzrosła długość 
życia. W Stanach Zjednoczo­
nych np. przeciętna długość 
życia kobiet wynosi 74 lata, 
mężczyzn zaś — 67 lat. W An­
glii analogiczne dane wyraża 
ją się cyframi 73 i 67 w 
Szwecji 71 i 69 lat itd. Na­
tomiast w jednej dziedzinie 
Szwecja zdecydowanie zaj­
muje pierwsze miejsce. Osią­
gnęła oto najniższy procent 
umieralności niemowląt — 
174 na 10000.

Tradycje badań polarnych
Na szerszą skalę organizo­

wano te badania już w 
końcu ubiegłego wieku, kie­

dy to od wypraw polarnych 
aż się „roiło** na obszarach 
Arktyki. W roku 1875 uczony 
austriacki Weyprecht pod­
czas jednej z wypraw do Bie 
guna Północnego doszedł do 
wniosku, że należy zaprze­
stać wypraw, które mają na

celu same tylko odkrycia geo 
graficzne, że zamiast nich 
trzeba zorganizować sieć 
punktów obserwacyjnych, 
przeprowadzających przez 
dłuższy okres czasu badania 
krajów polarnych itd. Myśl 
ta została zrealizowana — 
taka oto była geneza pierw­
szego Roku Polarnego w la­
tach 1882—83. Podczas tego 
Roku przeprowadzono obser­
wacje magnetyczne, meteoro 
logiczne, obserwacje zórz po­
larnych itd.

, Drugi Rok Polarny odbył 
się w 50 lat później. Wów­
czas to 36 państw zorganizo­
wało w krajach polarnych aż 
•0 punktów obserwacyjnych. 

W tych latach badania me­
teorologiczne miały już zna­
czenie praktyczne: na wyni­
ki badań czekały lotnictwo i 
żegluga. Badano m. in, pole 
magnetyczne Ziemi, przepro­
wadzono obserwacje zórz po­
larnych, badano skład wyż­
szych warstw atmosfery itd. 
W tych badaniach II Roku 
Polarnego również i Polska 
miała swój udział, organizu­
jąc m. in. ekspedycję na 
Wyspę Niedźwiedzią.

Leśnictwo korzysta 
z izotopów

J ma nawet własną pra- 
-*• cownię izotopów przy 

wydziale leśnym Wyższej 
Szkoły Rolniczej w POZNA­
NIU. W pracowni tej przepro 
wadza się doświadczenia na 
różnych gatunkach drzew na 
roślinach lekarskich, na owa 
dach. Doświadczenia te ma­
ją specjalny cel: przy rośli­
nach np. chodzi o przy­
spieszenie wzrostu roślin 
— przez napromieniowa­
nie ich nasion kiełkują­
cych oraz o ' uzyskanie no­
wych odmian tych roślin. 
Izotopy służą również jako 
środek niszczenia owadów za
grażających roślinom.

W przyszłości pracownia
poznańska zamierza rozsze­
rzyć badania — zapowiedzią 
na pomoc finansowa Mini­
sterstwa Szkół Wyższych po­
zwoli jej wybudować pomiesz 
czenia dla przyszłego ośrod­
ka badawczego i zaopatrzyć 
go w aparaturę. Zanim to 
nastąpi — przyszli pracowni 
cy ośrodka, a obecnie pra­
cownicy naukowi różnych 
katedr WSR uczęszczają na 
kurs zapoznający z zagadnie 
niami promieniotwórczości. 
Chodzi o to, by izotopy służy 
ły jako pomoc w pracy nau­
kowo-badawczej również i w 
innych dziedzinach nauki. 
M. in. Instytut Naukowego 
Badania Surowców Leczni­
czych, który korzysta obec­
nie z poznańskiej pracowni 
izotopowej, skierował na ten 
kurs swoich pracowników.

W. K.

154-letnia kobieta
nawleka igłę 
bez użycia 
okularów

W Moskwie żyje 154~let_ 
nia kobieta Waleentynówna 
Pużak urodzona w 1803 ro 
ku na Ukrainie. Podeszła 
wiekiem staruszka pamięta 

[ kampanię napoleońską, 
mieszkała bowiem wów­
czas we Lwowie i liczyła
sobie 9 lat.

Pani Pużak nie cierpi na 
żadne dolegliwości i zacho 
wuje całkowitą trzeźwość 
umysłu. Na skroniach jej 
nie ujrzysz siwego włosa. 
Babcia z łatwością nawle­
ka igłę bez używania oku­
larów. Codziennie wycho­
dzi na 3-godzinną prze­
chadzkę. Nie spożywa mię­
sa, odżywiając się ziem­
niakami, rybami, potrawa­
mi mącznymi, miodem i 
mlekiem.

Zapytywana na temat 
jej długowieczności — sta­
ruszka przypomina, że by­
najmniej nie stanowi wy­
jątku w swojej rodzinie. 
Trzech jej braci żyło rów­
nież ponad 100 lat. Zmarli 
oni w wieku 121, 118 i 112 
lat. (PAP)

Srogi... Koron

Zamiast dewiz
zwrócono nam 
cukierki

Zasada że, aby eksportować, 
należy znać swego odbiorcę 
znalazła ostatnio potwierdze­
nie w Krakowskich Zakła­
dach Przemysłu Cukiernicze­
go „Wawel”. Zakłady te przy­
gotowały transport „Miodo­
wych” i landrynek do krajów 
arabskich w Afryce. Cukier­
ki zostały starannie zapako­
wane w efektowne blaszane 
pudełka, ozdobione pomysło­
wymi rysunkami.

Jak się okazało rysunki te 
stały się zasadniczą przyczy­
ną zwrotu cukierków. Na 
puszkach były bowiem po­
stacie ludzi i zwierząt. Ponie­
waż jednak Arabowie — to 
wyznawcy Koranu, zaś jak 
wiadomo Koran zabrania 
przyjmowania podobizn ludzi 
i zwierząt, transport słody­
czy został zwrócony.

W ten sposób dzięki sro­
gim przepisom Koranu I nie­
znajomości zwyczajów odbior­
cy jemy w kraju eksportowe 
cukierki, pozbawiając się cen­
nych dewiz.

(PAP)

Obwieszczenia
Fundusz Wczasów Pracowniczych, Dom Wy­
poczynkowy „Zamek" Lubniewice, tel. 23, pow. 
Shlęcin, przyjmie na kwiecień, maj kursy — klu­
by sportowe na obozy kondycyjne. Dojazd 
autobusem PKS od stacji kolejowej Gorzów 
lub Wędrzyn. K2323

Pracownicy poszukiwani
20 robotników na budowę na Międzynarodo­
wych Targach Poznańskich oraz 5 murarzy na 
budowy w Poznaniu, przyjmie zaraz Budowlana 
Spółdzielnia Pracy im. 22 Lipca w Poznaniu, ul.
Chwaliszewo 60/62. K2197
Oborowy-dojarz z 3 wzgl. 2 pracownikami od 
1. V. 1957 r. potrzebny. Mieszkanie wygodne za­
pewnione. Zgłoszenia przyjmuje kierownictwo 
PGR Grabowo Królew., pow. Września.

K2185

Praca
Poszukuję rejestrowanej 
repasarki, dla której po- 
dejmę przyjmowanie zle­
ceń (podnoszenie oczek) w 
zaprowadzonym sklepie. 
Zgłoszenia: Poznań, Sza­
marzewskiego 8. 11161g
Starszą osobę, najchęt­
niej emerytkę do 11, 12 
i 3-letniego dziecka oraz 
lekkich prac domowych, 
poszukuje. Stefan Wiliń­
ski, Osowa Sień, pow. 
Wschowa koło Leszna.

 22703p

Kupno
Kupię maszynę do wyro­
bu dachówek, falcówkę 
z podkładami. Kazimierz 
Nowak, Wągrowiec, Klo­
nowa 6. ~22697p
Transportery, butelki 0,3 
do limoniady kupuję. Po­
znań, Rataje 109, lub Szkol 
na 15. 11361g

Składnica Skupu Drob­
nej Wytwórczości, Ł. Ka­
niewski, Poznań, Szyper­
ska 14. Kupuje: okucia 
budowlane, narzędzia, wy­
roby z blachy i drutu. 
Sprzedaż tylko hurtowo.

11028g

Sprzedaż
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, koszykowe, 
spacerowe, czeskie, na ło­
żyskach kulkowych, nowo 
czesne drewniane, gięte, 
dla bliźniąt oraz lalek po­
leca: H. Świetlik, Poznań, 
Wrocławska 13. 9901g
Nutrie hodowlane z dużej 
racjonalnej hodowli sprze 
dam. Poznań - Poddany, 
Ciechocińska 19, 108 lOg
Wózki dziecięce, różne 
modele oraz materace 
sprężynowe, poduszkowe 
we wszelkich rozmiarach 
sprzedaje: Brzozowska, 
Poznań, Czerwonej Armii 
10. 10848g
Bieliznę męską, dziecięcą, 
rękawiczki, torby plażowe 
oraz inną galanterię po­
leca wytwórnia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 11284g.
Sprzedam samochód oso­
bowy nadający się na ba­
gażówką? w dobrym sta­
nie. Poznań. Dąbrowskie­
go 31, od godz. 11—14.

11278g

Wózki dziecięce, autka 
drewniane, autka koszy­
kowe, czeskie, ceratowe, 
spacerówki na łożyskach, 
meblowe, gięte oraz lal­
kowe polecają: Bracia
Chojnaccy. Poznań, Wro­
cławska 25. lOSOlg
Sprzedam dobrze utrzyma 
ny agregat, 1 800 watów, 
prąd zmienny, 6 000 zł. 
Plebania Chrząszczyce, 
pow. Opole, Śląsk. 22327p

Starszego technika wzgl. inżyniera oraz maj­
strów z dokładną znajomością budowy i remon­
tu bocznic kolejowych nrrrńalno- i wąskotoro­
wych przyjmą zaraz Poznańskie Zakłady Re­
montowo - Montażowo w PUznaniu, ul. Prze­
mysłowa 39. K2255

Sprzedam 2 samochody, 
osobowy „Hanomag” i ba­
gażówkę „Opel” 1,3 Itr. 
w dobrym stanie. Poznań, 
Olżańska 8 (Wola). 11187g
Sprzedam silnik nowy, 10 
kW, 2930 obrotów, krótko 
zwarty na prąd zmienny. 
Roszkowo 46, pow. Ra 
wicz. 22701p
Maty trzcinowe sufitowe 
poleca Wytwórnia Alfred 
Michalewicz, Swiętno, 
pow. Wolsztyn poznański 
______ 22695p

Olejek pomarańczowy, cy­
trynowy i inny, wanilinę 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie 
go 3 dla 11217g.

Dnia 17 kwietnia 1957 zasnął w Bogu, opatrzo­
ny Sakramentami św., po ciężkich cierpieniach, 
nasz najdroższy ojczulek, teść i dziadziuś, śp.

Antoni Francuszkiewicz
przeżywszy lat 80.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę dnia 20 bm. o 
godz. 10.45 z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała 
na Dębcu.

W głębokim smutku pogrążeni
synowie, córki, synowe 1 wnuki. 

Poznań, Długa 11

Dnia 17 kwietnia 1957 r. zmarła po ciężkich 
cierpieniach w Szpitalu im. Święcickiego, moja 
żona, nasza matka, przeżywszy lat 69, śp.

Alina Bielewicz
W Zmarłej tracimy wspaniałego człowieka, 

ukochaną matkę.
Cześć Jej pamięci!

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 20 bm., o godz. 
11,20 na cmentarzu parafialnym na Jeżycach, 
przy ul. Dąbrowskiego.

W bolesnym smutku pogrążona
rodzina

Poznań, Żurawia 10 11447g

t
Dnia 17 kwietnia 1957 r. zasnęła w Bogu, opatrzona Sakramentami św., 

po długich i ciężkich cierpieniach, moja ukochana córka, nasza najdroż­
sza i nigdy nie zapomniana mateczka i troskliwa babunia, przeżywszy
lat 60, śp. .z Rajkow

Anastazja Malanowska
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 20 bm., o godz. 11, z kaplicy cmentarza

na Dębcu przy ul. Bluszczowej.s p J W głębokim smutku pogrążeni
matka, cóTka, synowie, synowe i wnuki 

Poznań, strzałowa 2/1 11472g

" +

t

Dnia 16 kwietnia 1957 r. zmarł po ciężkich cierpieniach, opatrzony Sa­
kramentami św., mój najdroższy mąż, ukochany tatulek, brat, szwagier, zięć 
i wujek, śp.

Zbigniew Sarna
przeżywszy lat 42.

Pogrzeb odbędzie Sie w sobole, 20 bm.. o godz 10,30 z Kaplicy cmentar 
nej Bożego Ciała na Dębcu. w smutku pogrążona

żona z córeczką ł rodziną
11449e

Doświadczonego administratora-rolnika z wy­
kształceniem średnim lub wyższym na stano­
wisko zastępcy dyrektora zakładu do spraw 
administracyjnych zatrudni natychmiast Za­
kład Doświadczalny, Mełno, p-ta Mełno, pow. 
Grudziądz, woj. bydgoskie. Mieszkanie zapew­
nione. Podanie z życiorysem kierować pod 
w. w. adresem. K2212

Przyrządy na ikonach do 
produkcji miseczek wul­
kanizacyjnych w bardzo 
dobrym stanie, dźwig hy­
drauliczny do 20 ton sprze 
dam. Zgłoszenia: Poznań, 
tel 63-478.___________ 10869g
Sprzedam motocykl
„NSU” 500 ccm z przy- 
czepką na teleskopach lub 
zamienię za dopłatą na 
samochód osobowy albo 
półclężarowy. Leszno, Wol 
ności 18, tel. 20-57. 22148p

Lokale
Poszukuję pokoju z kuch­
nią na przedmieściu lub 
w okolicy Poznania. Wa­
runki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
11463g.
Bydgoszcz, centrum. Mie­
szkanie 43 m’, zamienię 
na mieszkanie w Pozna­
niu. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 11069g.

Gdynia, pokój z używal­
nością kuchni z przyna- 
leżnościaml w centrum 
zamienię na podobne w 
Poznaniu. Wiadomość: 
Gdynia, skrytka pocztowa 
270. 22694p

Dnia 17 kwietnia 1957 r., zasnęła w Bogu, opa­
trzona Sakramentami św., moja najdroższa żona, 
nasza kochana matka, siostra, azwagierka, bra­
towa i ciocia, śp.

z Małeckich

Zofia Antoniewicz
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 20 bm. o godz. 

10,50 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
W ciężkim smutku pogrążona

rodzina
Poznań, Winklera 7 11438g

Dnia 18 kwietnia 1957 r„ zmarł po krótkich 
lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramen­
tami^ św., mój ukochany mąż, nasz najdroższy 
tatuś, teść i dziadek, przeżywszy lat 67, śp.

Stanisław Józefczak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 20 bm. o godz. 

13 z domu żałoby, przy ul. Chartowskiej 4, na 
cmentarz w Zegrzu.

W głębokim smutku pogrążona 
rodzina

U483g

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mojego 
nieodżałowanego męża, śp.

Stanisława Stróżaka
dypl. drogisty

odprawiona zostanie Msza św. w poniedziałek, 
23 kwietnia 1957 r., o godz. 8 w kościele św. Krzy­
ża na Górczynie.

O czym zawiadamia stroskana 
żona

9569g

t
Dnia 17 kwietnia 

1957 r., zasnął w Bogu, 
nasz najukochańszy oj 
ciec, dziadek i pra­
dziadek, przeżywszy 
lat 89. śp.

Wojciech Wiatr
Pogrzeb odbędzie się 

w sobotę, 20 bm., o 
godz. 12, z kaplicy 
cmentarnej na Głów­
nej. Rodzina
Poznań, Brzeska 46

114906

Dnia 17 kwietnia 1957 r. zasnął w Panu, śp.

ks. Hipolit Zieliński
kanonik honorowy kolegiaty Kaliskiej, 

odznaczony orderem pro Ecclesia et Pontifice, 
b. dziekan Wieruszewski

Pogrzeb odbędzie !ię w sobotę, 20 bm., o godz. 15 z kaplicy, przy u!. 
Sielskiej na cmentarz na Górczynie.

Nabożeństwo żałobne w środę, 24 bm., o godz 9, w kościele św. Krzyże 
na Górczynie.

W imieniu kapłanów dekanatu Poznań-Zachód
ks. Henryk Lewandowski,

Poznań dziekan 11452g

Blacharza samochodowego (specjalność napra­
wa chłodnic) i elektryka samochodowego o wy­
sokich kwalifikacjach przyjmie natychmiast do 
pracy na miejscu Poznańskie Przemysłowe 
Zjednoczenie Budowlane. Zgłoszenia osobiste 
przyjmuje Biuro Transportu Pozn. Przem. 
Zjedn. Budowl. Poznań, ul. Kopanina 39. K2232

POSZUKUJEMY PRZEDSIĘBIORSTWA

do wykonaniu 1 naprawy 
dróg wewnątrz- zakładowych

CEMENTU DOSTARCZYMY.
Wykonawcy państwowi, spółdzielcy i prywatni 

Winni zgłosić się W
Zakładach Naprawczych Taboru Kolejowego, 
Poznań, Robocza 4, Dział Głównego Mechanika

10971g

Katowice! 2 pokoje z kuch 
nią samodzielne (cen­
trum) z telefonem, zamie­
nię na podobne lub więk­
sze w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 10742g.

Mieszkanie w Warszawie
w okolicy Nowego Świa­
tu, komfortowe 4 pokoje 
z kuchnią, telefonem i ga­
rażem, zamienię zaraz na 
komfortowe 21/* pokojowe 
z kuchnią, telefonem i ga­
rażem w Poznaniu. Infor­
macje: Poznań,, tel. 99-61, 
od godz. 23—21. 11324g

Nieruchomości
Najkorzystniej kupisz — 
sprzedasz wszelkie nieru­
chomości oraz samochody 
przez koncesjonowane Biu 
ro Handlowe. Ilorkowski, 
Poznań, Dzierżyńskiego 
97 m. 26. 10770g

Sprzedana w Lesznie dom 
7-izbowy po kapitalnym 
remoncie (światło, woda) 
z ogrodem 2.000 m®, drzew­
ka owocowe, z zabudowa 
niami gospodarczymi. Mo­
żliwość budowy drugiego 
domu. Szrajda, Bydgoszcz, 
1 Maja 113 m. 4. 11176g

Sprzedam willę w Gorzo­
wie, 7 pokoi, duży sad o- 
wocowy, ewentualnie 
przyjmę wspólnika do ce 
gielni, z minimalnym 
wkładem 50.000 zł. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 11227g.

Kupię dom Jednorodzin 
ny z ogrodem, z wolnym 
mieszkaniem w Jarocinie, 
Chociczy, Czempiniu lub 
Mosinie albo w Śremie. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
22696p.
Domek jednorodzinny, 
może być niewykończo­
ny, w Poznaniu, kupię od 
właściciela. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 11074g.

Lekarskie
Lekarz dentysta Jaworo- 
wicz przyjmuje o/ti godz. 
10—12, 16—18. Poznań, Mic­
kiewicza 24. Nowoczesna 
protetyka w steelonle. Re­
peracje protez na pocze­
kaniu. 9173g

UBRANKA
DO I KOMUNII SW. 

o dobrym kroju
i wykonaniu 

poleca
„TANI ZAKUP” — 

ODZIE2.
Feliks Konieczny, 

Poznań,
Dąbrowskiego 30.

10422g

Dentysta Stępka Poznań, 
Wielka 10, przyjmuje co­
dziennie. Specjalność no­
woczesna technika stee- 
lonowa. Ceny przystępne 
dla świata pracy. 9915g

Różne
Naprawa maszyn do pisa­
nia to specjalność war­
sztatu: Piotr Pieprzycki, 
Poznań, aleje Marcinków 
skiego 26, telefon 23-63.

8295g
Dla kupiectwa i wytwór-
czości prowadzę księgo­
wość wzgl. kontrolę obro 
tów. Poznań, tel. 628-70.

10543g
Poszukuję pożyczki do 
50.000 zł. Warunki do Qr 
mówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla Il3l2g.

W średnim wieku samot­
ny, wykształcony posiada­
jący 60.000 zł przystąpi do 
spółki młyna, handlu, rze­
miosła, oczekuje propozy­
cji. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 2 
dla 22699p
Suknie ślubne (taftowe, 
koronkowe i nylonowe) 
krajowe 1 zagraniczne w 
wielkim wyborze, welony 
wypożyczam „Elegancja”, 
Poznań, Mickiewicza 13.

10989g

Matrymonialne
Kawaler lat 25, technik, 
przystojny pozna panią, 
dobrze sytuowaną (uru­
chomienie większego za­
kładu mechanicznego). Cel 
matrymonialny. Oferty 
kierować: Wrocław 0,
skrytka pocztowa 22.

22698p

Dnia 16 kwietnia 1957 r. zmarł po długich 
i ciężkich cierpieniach, mój ukochany mąż, nasz 
tatuś i zięć, śp.

Włodzimierz Kwiatkowski
przeżywszy lat 29.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 20 bm. o godz. 
14 z kaplicy cmentarnej w Inowrocławiu.

W ciężkim smutku pogrążona 
żona z synkami

Poznań, Inowrocław 11437g

Dnia 17 kwietnia 1957 r„ po długich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
zmarła moja ukochana żona, nasza najtroskliwsza 
mamusia, siostra, bratowa, ciocia i synowa, śp.

Łucja Ładecka
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 20 bm., o godz. 

10,30 z kaplicy cmentarza na Junikowie.
W smutku pogrążony

U507g mąż z dziećmi i rodziną

Dnia 16 kwietnia 1957 r. zmarł oo ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., nasz 
najdroższy i troskliwy ojciec, teść, dziadek 
pradziadek, szwagier i wujek, śp.

Mikołaj Kłusak
emeryt, kontroler pocztowy 

przeżywszy lat 85.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 20 hm., o godz. 

10,30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
O tym zawiadamia stroskana

rodzina
Poznań, Mołtego 2 m. 3

11415g

Druk: Zakładv Graficzne 
»nan!u.
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Nie »Galliix« 
lecz PKC

Jak wyjaśnia dyrektor poznań­
skiego „Galluxu“ (w związku z na­
szym art. „Dosyć tej tolerancji" z 
16 bm.) ceny na wiatrówki sprze­
dawane w sklepach tego przedsię­
biorstwa — wyższe, mimo czasami 
nielepszej ich jakości od wiatró­
wek sprzedawanych w domach o- 
dzieżowych MHD, są zatwierdzane 
przez Państwową Komisję 
Cen,

Informacja „Galluxu“ jest do­
datkowym sygnałem, że przed 
Wojewódzką Komisja Cen 
stoją bardzo odpowiedzialne zada­
nia nie tylko regulowania cen u- 
stalonych na miejscu, lecz nadto 
opracowanie postulatów w związ­
ku z chybioną niejednokrotnie wy 
ceną tych czy innych towarów 
przez PKC.

Społeczeństwo jest przekonane, 
że nieuzasadnione „wyskoki" cen 
niektórych towarów .często 'gatun­
kowo gorszych, są niedopuszczal­
ne. Jeśli — jak stwierdza dyrektor 
„Galluxu" — pracownicy tego 
przedsiębiorstwa cen nadmiernie 
wygórowanych nie zatwierdzają i 
bezkrytycznej oceny towarów w 
poznańskim „Galluxie“ nie ma — 
trzeba powitać taką informację z 
uznaniem.

Ciekawy wykład
„Przyczyny gospodarczego oży­

wienia w NRF po drugiej wojnie 
Światowej" — to tytuł prelekcji, 
którą wygłosi zastępca profesora 
mgr Wacław Radkiewicz w dniu 
19 bm. o godz. 17 w gmachu KW 
PZPR (sala parterowa). Zaprasza 
Się wszystkich zainteresowanych.

Qui pro quo
Cytryn w tym roku było za ma­

ło. Czy jednak organizacja ich 
sprzedaży była właściwa?

W „Delikatesach" przy pl. Wol­
ności kolejka aż na podwórze. 
Przez megafon ogłasza się, że cy­
tryn nie ma. Równocześnie jtden 
robotnik mówi do stojących: „Lu­
dzie, zróbcie przejście, bo nie mo­
żemy wyładować cytryn."

W „Delikatesach" przy ul. Gło­
gowskiej tłok. Kierownik przez 
głośnik ogłasza, że cytryn nie bę­
dzie, lecz po chwili... zaczyna się 
sprzedaż cytryn.

A więc? W dalszym ciągu lekce­
waży się klientów. Dwom skle­
pom „Delikatesów" dano do sprze­
daży 8 ton cytryn, a wszystkim 
pozostałym placówkom PSS i MHD 
(ile ich jest?) — łącznie tylko 3.200 
kg. Czy nie można było dać wię­
cej cytryn sklepom PSS i MHD, 
aby uniknąć tłoku, i nie narażać 
klientów na obrywanie guzików w 
„Delikatesach"?

(mh)

Czy umiesz chodzić i jeździć?
Uwaga! Kupon upoważniający do brania udziału w na­

szym konkursie zamieścimy przy ostatnim, 10 zadaniu.
HASŁO U HASŁO 12

Jedź zawsze jak najbliżej prawej Nie wolno przechodzić pod za-
krawędzi jezdni. mkniętym szlabanem.

Teatry
— nieczynne.

Kina
APOLLO — remont; BAŁ­

TYK — g. 9, 11, 13, 15, 17, 20 
„Biuro matrymonialne" (franc., 
16 lat), g. 19 — filmy dokum., 
MUZA — od 10—20 „Witaj nam 
Mr. Marshall" (hiszp., 14 lat); 
RIALTO — g. 10, 12, 14, „Pożeg­
nanie z diabłem" (polski, 14 1.), 
g. 16, 18, 20 „Zbrodnia przy uli­
cy Dantego" (radź., 14 1.); WAR 
TA — g. 10, 11, 14 „Gra zespół 
Kurta Henkelsa", g. 12, 13 
„Dziewczynka z cyrku" (bajki), 
g. 16, 18 i 20 „Babla"(hinduski); 
HUTNIK — g. 17 i 19 „Zimowy 
zmierzch" (polski, 16 1.); PIAST 
— g. 17 i 19 „Pan kapitan i je­
go bohater" (NRF, 16 1); FOTO 
PLASTIKON — od 9—21 „Pary­
ski ogród zoologiczny i bota­
niczny".

ad1 r

PROGRAM II 
Fala Poznania 249 m

15.10 — chorSiy wielkopostne. 
15.30 — dla t^ziecl, 16.05 — kon­

Otós Nr 93 — Str. 4

Klienci często pytają o tradycyjną szynkę. Nie jest jej 
za wiele, to prawda, ale sklepy MHM dysponują za to całą 
masą równie ponętnych boczków wędzonych, bekonów, ba­

leronów i smakowitych kiełbas...
Fot. K. Przychodzki

Zakupy, zakupy...
(Ciąg dalszy ze str. 1) dyrekcje handlowe chcąc oszczę

_ja? __  mówi p. K. _ Ja dzńć na transporcie dostarcza-
chcę kupić właśnie margary- masła dzielnicami, w pew- 
nę do mielonych babek. Udają nych odstępach czasu., Nie wia 
się świetnie. damo też dlaczego, mimo iż w

sklepach brak dziś masła, w
Kierownik sklepu MHD przy magazynie PSS przy ul. Wiel- 

ul. Dzierżyńskiego 150 mówi: Garbary zatrzymuje się
Masło otrzymywaliśmy nor- Pc'nad 2 tony tego towaru, 

malnie dwa razy w tygodniu, Dyrektor Miejskiego Handlu 
we wtorki i piątki po 175 kg. Mięsem: Otrzymaliśmy do 
W tym tygodniu w związku sprzedaży 96 ton szynek wę­
zę świętami dostaliśmy w po- dzonych i 1 tonę konserwo- 
niedziałek, środę i otrzyma- wych; 40 ton białej kiełbasy, 
my jeszcze w piątek. Dostąr- 230 ton różnych wędlin i 155 
ozane ilości masła są wciąż tcsn mięsa (w tym 61 ton wo­
nie wystarczające. Dziwi mnie lowiny, cielęciny i baraniny), 
jednak fakt, że gospodynie nie Poza tym dajemy do sprzeda- 
kupują do pieczywa margary- ży 4 tony galarety własnej 
ny, której mamy pod dostat- produkcji. Trzeba jednak
kiem. stwierdzić, że ilość. szynek

oraz mięsa wołowego i cielęce-
Takie oto są rezultaty bły- jest nie wystarczająca, cho- 

skawicznej podróży dzienni- ciąż posiadana przez nas ogól- 
karzy „Głosu“ po sklepach. ba masa towarową powinna 
Odbyli ją oni w związku z zaspokoić potrzeby rynku, 
kilkoma sygnałami czytelni- -Si­
ków, poirytowanych faktem, Inne rozmowy z instytucja- 
że dotychczas nie zdołali zao mi handlowymi były podobne, 
patrzyć się w poszukiwane W trakcie tych rozmów wyrobi- 
przez siebie towary. Dzienni Hśmy sobie jeszcze raz przeko 
karze nie poprzestali na skle nanie, że nierównomierne za­
pach. Oto notatki z roz- opatrzenie sklepów jest rezul- 
mów przeprowadzonych w latem nie tylko braku dosta- 
instytucjach handlowych: tecznej ilości towarów, ale rów

Zjednoczenie Przemyślu Mle niewłaściwej organizacji
Czarskiego: W okresie przed- handlu.
świątecznym zwiększyliśmy Wiemy, że np ul. Dzierżyń- 
przydziały masła o 4—8 ton skiego należy do najdłuższych, 
dziennie. Jednakże w sklepach Na ul’cy tej są sklepy 
masła codziennie nie ma, gdyż spożywcze dyrekcji MHD

cert popołudniowy, 16.50 — ża­
ki czy nie żaki, pog., 17 — ką­
cik speakera, 17.02 — polemiki 
1 problemy, 17.25 — poważna 
muz. operowa, 18.20 — rep. red. 
Grzędzielskiego pt. „Na przy­
kład Pniewy", 18.35 — muzyka 
i aktualności, 19 — koncert 
Chłopięcego i Męskiego Chóru 
Katedralnego z Wrocławia 19.30 
— transkrypcje orkiestrowe 
utw. fortepianowych, 20 — 
dziennik wieczorny, 20.23 — kro 
nika sportowa, 20.35 — gra 
Vito — słynny harfista, 20.45 
„Pelleas i Melisanda", słuch., 
22.15 — Schubert — sonata B- 
dur, 22.52 — wieczorny konc. 
symfoniczny.

Wiadomości: 5, 7, 8, 8.30, 12.04, 
16, 18.30, 23.50. /

Oyżurv pe?nią
Szpital Miejski im. Strusia 

(Walki Młodych 7) teł. 98-56. 
Apteki: Dzierżyńskiego 107, Gło 
górska 146, Ostroroga 6. Mickie 
wieża 22, Armii Czerwonej 25, 
Główna 53. Poradnia Przeciw­
alkoholowa (al. Marcinkowskie 
go 21) czynna w dni powszednie 
od g. 8—20.

ro '

E_ 5

Północ — Południe i PSS 
Wschód. Nie wiemy czy dy­
rekcje te umawiały się między 
sobą, ale faktem jest, że do­
starczają one swym sklepom 
masło w tych samych dniach 
poniedziałki, środy i piątki.

W dyrekcji PSS — Wschód 
poinformowano nas, że ma­
sła dostarcza się co drugi 
dzień, ze względu na koszty 
transportu. Czyżby doprawdy 
nie można zorganizować owe­
go transportu tak, by przede 
wszystkim mieć na uwadze in­
teres klienta?

(h—m)

Dodatkowe pociągi świąteczne
Pociąg pospieszny Szczecin—Ka- Skoków: odj. z Poznania g. 17.57, 

towice dojeżdżający obecnie tylko przyj, do Skoków g. 19.04, odj. g.
do Wrocławia, kursuje od 17 do 24 
kwietnia między Szczecinem a Ka­
towicami wg następującego planu 
Odjazd ze Szczecina o g. 22.03,
przyjazd do Poznania (Dw. Gł.) o ciąg osobowy. który będzie odjeż­
godz. 1.12, odj. z Poznania o g.
2.05, przyj, do Katowic o g 8.20.
Pociąg wraca: odj. z Katowic o g.
21.51, przyj, do Poznania Gł. o g. jazd do Poznania g. 5.24 
3.48, odj. z Poznania g. 4.28, przyj, 
do Szczecina g. 8.10.

Od 18 do 24 hm. uruchomiono 
pociąg pospieszny na trasie 
Gdańsk—Poznań: Odj. z Gdańska 
g. 9.35 .przyj, do Poznania Gł. g.
15.03.

W tych samych dniach kursuje 
dodatkowy pociąg pospieszny mię 
dzy Poznaniem a Gdynią: z Pozna 
nia odj. g. 17.02, przyj, do Gdyni 
g. 22.40.

Z Katowic przez Ostrów Wlkp. 
do Poznania pojedzie w dniach 
18 i 20 kwietnia pociąg osobowo- 
przyspieszony według planu: Ka­
towice odj. 13. 33, Poznań Gł przy­
jazd g. 21.55.

19 i 22 kwietnia z Poznania wy- 
jedzie pociąg osobowy wg planu:
Poznań Gł. odj. g. 22.45, Katowice 
przyj, g. 7.55.

20 kwietnia ze Szczecina o g.
19.16 wyjedzie pociąg osobowo- 
przyspieszony przez Poznań Gł. 
przyjazd do Poznania 23.04, odj. o 
g. 23.15, przyj, do Warszawy g.
5.59.

Jedynie 22 kwietnia zostanie uru­
chomiony pociąg osobowy przy­
spieszony na trasie Warszawa—Po­
znań— Szczecin. Odj. z Warszawy 
g. 20.24, przyj. Poznań Gł. g. 3.00, 
odj. 3.16. przyjazd do Szczecina g.
8.44.

W dniach 19, 20 i 22 kwietnia
kursuje pociąg esobowy z Pozna­
nia do Leszna: odj. z Poznania g.
17.15, przyjazd do Leszna g. 18.58, 
odj. z Leszna g. 20.30, przyj, do Po­
znania g 22.08.

19, 20 i 22 kwietnia uruchomio­
ny zostanie pociąg z Poznania do

Tysiące kwater
czeka na gości

W okresie tegorocznych 
Targów Poznańskich spodzie- —
wany jest większy, niz W U- Bardzo byłem ciekaw, jak po- mgr Dziedzc^ ogólnej zawodni_ 
biegłych latach napływ go- czynają sobie na boiskoL naj- Pmiało zaryzykowa6 i?Ogę
SCI, szczególnie zagramcz- , młodsi „stażem zawc^zy T lwierdzenie, że nasi chłopcy z' po— 
nych. Już obecnie Biuro Za-i sportowcy Pozoan a g - wodzeniem mogliby startować W 

raz jakie poczynili postępy w po intach oraz w zawodach akro- 
Na boisko wy

stad on e p ,ngu drużynę pod koniec marca i trenujemy trzy

kwaterowania XXVI MTP 
dysponuje wieloma kwatera­
mi dla gości zagranicznych i 
krajowych.

W hotelach poznańskich i 
domach akademickich znaj­
dzie pomieszczenie 1344 gości 
zagranicznych. I tak w hote­
lu .,Orbis“ zamieszka 165 o- 
sób, „Poznańskim** — 155,
„Wielkopolskim** — 140, „Le- 
chu“ — 105, „Zaciszu** — 50, 
w Domu Turysty — 55, w in­
ternacie LPż — 47, w inter­
nacie Politechniki Poznań­
skiej — 95, w Domu Akade­
mickim im. Hanki Sawickiej 
— 348 oraz w Domu Akade­
mickim na Winogradach — 
184 gości. Poza tym dla gości 
zagranicznych przeznaczono 
71Ó pokoi z 946 łóżkami w do­
mach prywatnych

Do dyspozycji
gości będzie 2609 poKOi z 42o8 sportowy> szybowcowy
łóżkami w prywatnych mie- ^otorowy. W kategorii samolo 
szkamach oraz 2500 łozek w;Mw zohaczrnr
hotelach robotniczych i czę­
ściowo w domach akademic­
kich tudzież 4460 łóżek w 24 
szkołach poznańskich dla wy 
cieczek zbiorowych. (V)

3, 7 i 12
jadą inną trasą

Z uwagi na naprawy sieci tram­
wajowej — „3“, „7“ i „12“ będą 
kursować tv dniu dzisiejszym i ju­
trzejszym ulicami: Marchlewskie­
go i Dzierżyńskiego, omijając ul. 
Gwardii Ludowej .

CZYTAJCIE

KAKTUS"u
poznański 

Tygodnik
satyryczny

20,09, przyj, do Poznania g. 21.35.

Na trasie Poznań—Ostrów w dn. 
19, 20, 21 i 22 kwietnia kursuje po-

dżał z Poznania o g. 22.58 i przy­
jeżdżał do Ostrowa o g. 1.35.

Powrót z Ostrowa o 2.37 i przy-

Aa marginesie
naszych pobo żnych życzeń o tym, Jak powinien 
wyglądać ruc h przedświąteczny w poznańskich 
sklepach. ,

Gdzie mafą trenować?
szczególny nacisk

go zastałem na 
Po-snanii. W trakcie treningu wda­
łem się w dłuższą pogawędkę z 
kierownikiem sekcji rugby KS 
Posnania — Januszem Schepke, 
który poinformował nas o przy­
gotowaniach rugbistów do sezonu.

— Zimą trenowaliśmy dwa razy 
w tygodniu na sali. Instruktor

Ztioiywcy pucharu 
Gordon-BsnnettJ 
na pokazach w Kobylnicy

Z okazji XXVI MTP, Aero­
klub Poznański organizuje w 
dniu 16 czerwca br. wielkie po­
kazy lotnicze na lotnisku w Ko- 

. , 'bylnicy. Zademonstrowany zo-
krajowych stanje na njc’n nowoczesny

tów silnikowych zobaczymy 
więc między innymi Biesa, szy­
bowcowych — najnowsze typy 
szybowców: Jaskółkę, Bociana. 
Żurawia i Czaplę oraz szybow­
ce specjalne: o niezwykłym kro 
ju skrzydeł Nietoperza i bez- 
ogonową Kaczkę.

Atrakcją pokazu będzie nie­
wątpliwie udział znanych zwy­
cięzców w zawodach balono­
wych o puchar Gordon-Bennetta 
—inż. Hynka i kpt. Burzyńskie 
go oraz inż. Janika, którzy w 
dniu tym wystartują w Kobył 
nicy na balonie kulistym. Aero 
klub Poznański prowadzi poza 
tym rozmowy w sprawie startu 
balonu również w dniu otwar­
cia Targów. Czynione są rów­
nież starania o sprowadzenie 
do Kobylnicy na pokaz śmi­
głowca.

W pokazach wezmą także u- 
dział piloci jugosłowiańscy 
którzy przyjadą do Poznania z 
Międzynarodowych Mistrzostw 
Szybowcowych w Strzyżewi­
cach koło Leszna. Latać oni bę­
dą na polskim sprzęcie lotni­
czym. Po zakończeniu Targów 
piloci polscy złożą swym jugo­
słowiańskim kolegom rewizytę.

Ciekawostką w okresie Tar­
gów będzie również reklamo­
wanie wyrobów firm krajo­
wych i zagranicznych przez sa­
moloty Aeroklubu Poznańskie­
go. (V) _________

Z kraju i ze świata
W drodze na turniej wielkanoc­

ny w Brukseli stołeczna Legia wy 
stąpiła w Paryżu, gdzie uległa 
miejscowemu Racing-Clubowi 1:3.

Na młodzieżowe mistrzostwa 
szermiercze świata, które odbę­
dą się w Warszawie, jako pierw­
si zjechali reprezentanci ZSRR i 
Egiptu.

Podczas lekkoatletycznego me­
czu Londyn—Nowy Jork, który od 
będzie się w dniach 19—22 lipca 
w Londynie, zaproszeni zostali 
również z Polaków: Stefan Le­
wandowski (800 i 1500 m), Chromik 
(3000 m z przeszk.) oraz Zimny i 
Krzyszkowiak (5000 m).

Piłkarze Minervy 93 Berlin go­
ścić będą w czasie Świąt Wielka­
nocy w Opolu i Rybniku.

Do Polski ma zawitać doskonała 
drużyna austriacka Rapid Wie­
deń. Rozegra ona mecze w Krako­
wie, Łodzi i na Śląsku.

razy w tygodniu, 
położył na wyszkolenie pod wzglę-

— Jak pan ocenia poziom po­
szczególnych zawodników?

— Nie ma nawet porównania « 
lokiem ubiegłym. Wszyscy zawod­
nicy zaczynają wreszcie opanowy­
wać piłkę, technikę gry i rozumień 
zasady gry zespołowej. Okazuje 
się, że w ciągu krótkiego czasu 
można stworzyć aobry zespół. Nie 
wierzy pan? Przytoczę tu zdanie 
mieszkającego obecnie w Poznaniu 
byłego zawodnika I-ligowej fran 
cuskiej drużyny rugby Grenoble — 
pana Frankowskiego, który twier­
dzi, że tacy zawodnicy jak: obroń­
ca Jopek czy napastnicy Bartko­
wiak, Głuszek i Pae-Pomamacki 
z powodzeniem mogliby zadebiuto­
wać w drużynach francuskich.

— Kiedy rozegracie pierwsze 
spotkanie?

— Już w drugie święto czeka nas 
towarzyski mecz z „Goplanią" w 
Inowrocławiu. Następnie będziemy 
brali udział w „Malej Olimpiadzie 
Głosu" i w normalnych II-ligo- 
wych rozgrywkach. Zakontrakto­
waliśmy także spotkania między­
narodowe i spodziewamy się, że w 
bieżącym sezonie — oprócz ber­
lińskiego BSV - 92 będziemy gościć 
także praską Słavię.

Na zakończenie chciałem tylko 
powiedzieć, że drużyna nasza nie 
posiada absolutnie warunków do 
treningu, gdyż umożliwienie ko­
rzystania z boiska przy ul. Świer­
czewskiego tylko raz w tygodniu, 
to stanowczo za mało, a ciągła 
zmiana miejsca treningu (Rusał­
ka, Dębina, a nawet — Puszczyko­
wo) absolutnie nie sprzyja prowa­
dzeniu racjonalnego szkolenia o- 
taz werbunku nowych zawodni­
ków. Sądzę, że najmłodsza dyscy­
plina sportowa Poznania powinna 
znaleźć właściwą opiekę.

Rozmawiał: W. OFIERSKI

Wizyta piłkarzy 
Węgier i CSB

W dniu 21 bm. o godz. 16 
na Stadionie im. 22 Lipca 
przeciwnikiem Ii-ligowej 
Warty będzie prowadzący w 
II lidze węgierski zespół Va- 
sas-Dyosgyóri. Goście, jak 
wynika z prasy sportowej, 
prowadzą w tabeli rozgrywek 
i mają zapewniony awans do 
ekstraklasy.

Węgizy wystąpią w następują­
cym składzie:

Toth — Deak, Kakuszi, Jakobi — 
Toeroek, Pesti — Csanyi, Pal, Do­
bo, Szigetti, Matisz. Trener — 
Janos Steiner.

Skład Warty wzmocniony będzie 
Witczakiem i Wozniakiem, którzy 
powrócili ostatecznie do szeregów 
Warty.

Na godzinę przed rozpoczęciem 
meczu odbędą się biegi przełajowe 
o Memoriał Bronisława Szwarca, 
dla juniorów na 2000 m i seniorów 
4000 m oraz kolarski wyścig 
australijski.

Nazajutrz, w drugi dzień 
Wielkanocy na stadionie o go 
dżinie 16 wystąpi zespół Le­
cha przeciwko pierwszoligo­
wej drużynie Spartak Trna- 
va z Czechosłowacji. Goście 
należą do wysoko zaawanso­
wanych drużyn.

Przedsprzedaż biletów odbywa 
się w PTT-K przy Starym Rynka, 
w firmie Optyk-Ciszak, ulica 27 
Grudnia 7, w sklepie Nasion — 
Jankowski, ul. Fr. Ratajczaka na 
mecz z Wartą, oraz w biurach Or­
bisu, Domach Sportowych przy al. 
Czerwonej Armii i placu Wolno­
ści na mecz z Lechem, (p)

Kandydaci

na mistrzostwa bokserskie
Europy

Na wniosek kapitana związko­
wego Cendrowskiego, Zarząd PZB 
zatwierdził listę zawodników ob­
jętych przygotowaniami przed bo­
kserskimi mistrzostwami Europy.

Oto kandydaci:
waga musza — Kukier, Hajduga, 

Szczepański;
waga piórkowa — Bonczarski, 

Próchnicki, Kowalski;
waga lekka — Paździor, Wal­

czak, Wojciechowski II;
waga lekkopółśrednia — Milew­

ski, Kankowski, Obała;
waga półśrednia — Nowakowski, 

Lewandowski, Koszałkowski;
waga lekkośrednia — Walasek, 

Mijewskl, Czajecki;
waga średnia — Pietrzykowski, 

Szymaniak, Dampc I;
waga półciężka — Grzelak, Piór­

kowski, Wojciechowski;
waga ciężka — Mańka, Jędrze­

jewski, Branicki.
Tak więc nie brani są pod uwa­

gę Stefaniuk, który ma zatargi « 
klubem i nie trenuje, oraz Dro­
gosz, który przygotowuje się do 
matury i nie będzie mógł wziąć 
udziału w mistrzostwach Europy,


